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Wiadomości zagraniczne. ze E sp ar t e ro  tak się nie upodf i ,  i e b y  t r ak ta t  
t a k o w y  zawr.zeć m i a ł ,  ale rwy p r ze c i w n ie  m ó ­
wiliśmy,  ze m u  d*tlychczas tylko na sposobnośc i  
i sile do  tego z b y w a ło .  O tó ż  sposobność  
nas tręcza mu  się a ch w y c i ł  się ćj z prędkośc ią ,

P o l s k a .
Z W a r s z a w y ,  d.  2 3  L i s t o p a d a .

t N.  1’a n ,  s to so wni e  do  p rz e d s t aw ie n i a  J O .
Xięcia Namiestnika K r ó l e s t w a ,  Najjatskawiój świadczącą  o p r a w d z i e  d o m y s ł ó w  naszych.  
Ozdobić r aczył  o r dę re rn  śvr. S tan is ł awa klassy Z ob ac zy my ,  czy K o n s t y t  u c y o n i s t a  i t en 
oej :  J \ j ę d z a -  bel ixa lo c z y - k ie g o ,  K ano n ik a  czyn  E spar t e ry  us pr aw ie d l iw ia ć  zecł ice,  po -  
bon.  R z y m s k o  Katol ickiej  Archidyęcezy i  WaĘ. 1 1 ‘ ' ■
**&wskiej i P ro b o sz cz a  parafii Grójec . ;  t u ­
dzież P a w ł a  J a w o r s k i e g o , • .Sędziego P.okpm 
W y d z ia łu  I go  w  W a r s z a w i e ,  za odznaczen ia  
Mą go r l iw ą  i k o r zys tną  dla kraju s łużbą w  
w '<du cz ynn ośc iach ,  bez p ła tn ie  p r zez  niego 
• db y W an y c h .  . , ;

. ; • ''■  ■ ■ F  r a n g y  a. . .
X P a r y ż a ,  'dnia 18; L is topada.

O  s tosunkach  międ zy  H i s z p a n i ą  i A n ­
g l i ą  za ch odz ący ch  dzisiejsza t ' r e s s e  tak się
t tónąarky;  „Zda

i A r
e s i ę  r zeczą pewną-,  ze h i  I ę  -  

n g l i ą- "t rą ' i r a  k t a t  h a n -
y  p . d p i  s a  n y  z o s t a  ł. J eże l i  się.rzecz 

tak m a  w  istocie » i- i j  d ., j  . i i , e > t o - A n a h a  ce lu ,  do  k tó rego fcd tylu lat z f iner zeta . ,, °c - . ł 8 ’ w  pos ro d  a mo/ . e . i  zap o m o c ą  z a b u r i e n  w  , i o• rł 132pasu*,> dostąpi ła ,  Spo­d ziew am y swyzwięct- _ _ J , e gazetv oppozy.cyąw-e
« c Zy  s w e  ter ,z  o tw orzą  i G ' . i l o ś c i
Jego,  cośmy im o d 6 m ,esigfry^ <an/alj „ a 
reszcie się przekonają.. O d p ow iad ano  nam*

(dobnie ak dekre tu  u r o n i ł , zab ran ia jącego  h an ­
dlu z nami  w  p r o w i n c y a c h  baskijskich."

O  zniesieniu f u e r o s  w  p r o w i n c y a c h  Ba­
skijskich w y ra ż a  się K o n s t y t u cy  o n i s t a 
w  sposób  p o c h w a l n y ,  d o w o d z ą c ,  ze ostatnia 
7 letnia w o i n a ,  która całą Hiszpanią cło g r u n ­
tu zniszczyła i tylu nieszczęść stała się p r*y- 
Ał^ / ią ,  jedynie p rzez <?we i u e r o s  w y w o ł a n ą  
^p{.tała. 1’ostępek t en Regenta u sp r aw ie d l i ­
w ia  p o w y żs z y  dziennik t ern* ze lubo kon-  
Węncyą w  Iłcrgara z a w a r t a ,  z a pe w n i ł a  p r o -  
wineyocn Baski|>kun u t r zym ani e  ich o d w i e ­
cznych p r z y w i l e j ó w ,  jednak K o r t ez y  o ś w ia d ­
czyły p r zez  p r a w o  sw o ie  z r .  1839, i e  u t r z y ­
manie tych p r z y w i l e j ó w  za tw ie rdz a  tylko O 
tyle ,  o; J e  t a k o w e  zgodne są a k o n s t y t u c ją  
państw as

. , Kilka dzienn ików  donosi,  i e  pp. Arago, Fa-  
iv/;ći (f -ed ru  Rołlin, Ploq ue  i 8t. Amant w  u- 
łpźonej w spóln ie  konsultacyi protestuią p rze­
c iw  postępow aniu  z w ięźniam i politycznerui
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osadzonrmi  w  Mont  St. Michel. Wymienieni  
p rawn icy  oświadczają ,  źe zastóscwanie syste­
m u  odosobnienia do tych wię źni ów jest w i ­
doczny obrazy p r a w a  i źe Dyrektor  owego 
więzienia przez przedłużenie kilko miesięczne 
takićj kary nadużył riadanei mu  władzy .  P a ­
n o w i e  Marie,  Herryer i Odilon Barro t  mieli 
się do łei protestacyi przyłączyć i kwestya ta 
zapewnie  przedłożony będzie Izbom Parła- 
ł i e n l u .

Pan  Guizot  miał  powziąć  postanowienie 
wzg lęd em reformy w y b o ró w .  Ma się przy­
chylić do rozszerzania p r a w  wyborczych ,  u- 
dzielajyc je sędziom przysięgłym, przez co 
liczba w y b o r c ó w  powiększyłaby się blisko o 
18,000

W  L ’ I n d i c a t e u r d e  B o r  d e a  u x  czytamy: 
P. Mendizabal ,  były Minister hiszpański, 
wczora j  przejeżdżał przez nasze miasto uda- 
jyc się do Paryża.

Z d n i a  19.  L i s t o p a d a .
Syd Izby P a ró w  ogłosił się wczora j  po d w u ­

dniowych  obradach za kompetentny i stóso- 
w n i e  do rekwizyto ryum Genera lnego P roku ­
ratora wszystkich obwałowanych,  jednych 
z przyczyny wspólności  w  zamachu,  drugich 
z p o w o d u  udziału w  spisku przec iw istnieją­
cemu r z ą d o w i ,  pod Syd oddał,  D z i w i ą  się 
pow szechn ie ,  że P.  D u p o ty , redaktor  dzien­
nika J o u r  n a I d u P e u p l e ,  też w  processie 
tym s tanowczo teraz uwik łany  został ,  kiedy 
przytoczone  przeciw niemu do wod y n aw e t  
Hrabiemu Bastard nie zdawały  się być w y ­
starcza ycemi , aby go pos tawić  w  rzędzie 
oskarżonych.  Publ iczne obrady tno ie  dnia 6. 
Grudnia  się rozpoczny.

O  koncentracyi  korpusu obserwacyjnego nad 
granicy bełgijsky uważa K o n  s t y  t u c y o n i s t a: 
•Us tawienie  korpusu obserwacyjnego nad gra­
nicy północny w  Bruxelli ró wni e  jak w  Pa­
ryżu wielkie sprawia zadziwienie.  Gazety 
minisferyalne belgijskie tern mnići to pojyć mo- 

y, gdyż w  całym kraju zupełna panuje spo- 
ojność,  bo ostatni spisek powszechnie  tylko 

wyśm iano  jako niedorzeczny.  W Pyryźu po- 
ufnicy Minist rów inaczćj się o d z y w a j ą ; tw ie r ­
dzy,  że wielka liczba of icerów armii belgij­
skiej mnićj więcej  w  spisku o w y m  uwikłana,  
źe tajne i demokratyczne to w arzys tw a  fran- 
ęuzkie udział w  n im majy i że ob ydw a  kraje 
w  wie lkiem były niebezpieczeństwie.  W s z a k ­
że bardzići jeszcze to zadziwiać musi ,  że w  
chwi l i ,  kiedy' ministeryalne gazety belgijskie 
na u tw orzenie  korpusu obserwacyjnego narze­
kały,  tutaj  t w i e r d z y , iż rzyd Króla Leopolda 
o ustawienie onego usilnie prosił. Nie w i e ­
m y ,  kiedy zagadka ta zostanie rozwiyzanyj

zapewn e Izby dopiero tajemnicy tćj docieknąt  
ale dla tego też zagajenie ich ile możności 
odwłaczajy.u

K o n s t y  t u c y o n i s t a  zawiera co następuje: 
-W c z o ra j  upowszechniła  się bardzo pogłoska
0  rozprzężeniu się Ministeryum. Głoszono  
n a w e t ,  iż Pan Humann już dycnissyi swojej  
zażądał. Nie w'iadomo na m,  o ile pogłoska 
ta uzasadniona;  ale w  stanie,  w  jakim się ga- 
biriet znajduje,  nie p i e rw  w  uwolnienie Mi­
nistra tego uwierzy my , dopóki nas o uwo ln ie ­
niu tćm M o n i t o r  nie zawiadomi . Pewny 
zdaje się tymczasem rzeczy, źe na odbytej  nie 
d a w n o  temu Badzie ministeryalnćj pytanie « 
rozbrajaniu stało się przy'czyny żywych  spo­
r ó w ,  i że mimo oporu Marszałka soulta Pan 
Hum ann zdołał  kollegów swo ich  skłonić do 
przychylenia się do zmniejszenia w y d a t k ó w  na 
armią. W ie ś ć  o uwolnieniu Pana H um in na  
od jego dotychczasowych o b o w ią z k ó w  jest 
świeższa od o w e g o  posiedzenia gabinetowego,
1 jeżeli zatem Minister skarbu objawił  istotnie 
myśl swoję  usunięcia się, sądzi łby wypadało,  
iż Bada ministeryałna swego pierwszego kro­
ku ża łowała  i przychyliła się do żądań M a r ­
szalka. Zresztą kłopot Ministrów i niezgoda 
między nimi tym bardziej się zwiększać będą, 
im bardziej zbliża się pora zaga.enia Izb «

Podłu g  wiadomości  z A l g i e r u  z dnia 10. 
b. m. Generał  Bugeaud z n o w u  z sw oi m  głó­
w n y m  sztabem do miasta tego powrócił .  O  
w y p r a w i e  do Maskary otrzymujemy teraz o b ­
szerniejsze szczegółowe sprawozdania,  ale l* 
nic ,no w eg o  i t reściwego nie zawierają.  O  
w yp a d k u  w y p r a w y  jesiennćj do prowincyi 
orańskić) tak się General  Bugeaud przy koriett 
swego sprawozdania  w y ra ż a :  « Ghaeiaźeśmy 
się nie doczekali poddania się wszystkich po­
ko leń ,  które się z tern przed nami oświadczy­
ły ,  zadaliśmy przecież przec iwnikowi  nasze­
m u cios dotkliwy, zniósłszy pokolenie Hachem, 
zb u rzywszy  Saidę i zawarłszy przymierze 
przec iw niemu z pokoleniami nad granicy pu­
styni. G ł ó w n y m  zaś wyp adkiem jest to,  i żeś­
my Maskarę do tego stopnia w  żywność  opa‘ 
t rzyij ,  źe załoga tameczna przez cały zir*1? 
t rzymać się i pokoleniu Hachem uskutecz,,ie‘ 
ma z a s i ew ów  wzbronić  może. Z tego *a“ 
właśnie  pokolenia wszystkie inne biorą pr *h' 
kład i z niem wszystkieby się poddały. 
zatem pokonanie musi być g ł ów nym  p r z e d ­
miotem wszystkich dalszych usi łowań r*a ‘ 
szych." — Przed  (twym wyiazdem z Mostaga* 
nemu wręczył  Genera lny Guberna tor  Hadschł '  
Mustafie - Ou l id ow i  - O s m a n o w i  - Uejow* P*' 
t en t ,  nadający mu godność Beja Mostaganem- 
skiego i Maskarskiego, s t ó s o w n i e  do ro z p o ­
rządzenia królewskiego z dnia 5. V\ rzesni*-
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Bej ten w yk o n a ł  na Ałkoranie przysięgę w i e r ­
ności  Królowi  Francuzów.

G i e ł d a  z d. 1 9. L i s t o p a d a .  Na  giełdzie 
dzisiej>zćj wyłącznie prawie  tylko o bliskiej 
zmianie ministeryalnej ro zm aw ia no ,  w  skutek 
czego ren ty francuzkie mocno z n o w u  sprzeda­
w a no .  Głos zono,  źe Panowi e  Mole,  Uu 
laure i Passy dziś w  Tuil leryach przy jmowani 
bvli ,  i źe Król przyjął  podanie Pana Huraanna  
o dymissyą. Hiszpańska renta czynna zn o w u  
nieco w  górę poszła,  a to w  skutek w i a d o ­
mości  z Barcelony,  donoszącej o nader  spr ę­
żystych ś rodkach,  jakich się General  Fspar te ro 
ehwycił .  Nadto nadeszło z Madrytu z d. 12, 
b. m. wyższe  notowanie.

Z. d n i a  2 0  L i s t o p a d a .
M o n i t o r  obe imuje dzisiaj postanowienie  

królewskie,  z w ol u  ące Izby na d. 27. Grudnia 
r. b. Ogłoszenie tego postanowienia już samo 
przez się do w o d em ,  że Ministrowie pokój, albo 
przynajmniej  zawieszenie broni między sobą za­
warl i .  Jakoż  wielkie powstałyby t rudności ,gdy­
by w  obecnói chwili  do u tworzenia  nowego ga­
binetu przystąpić chciano. S łychać,  źe w  tym 
fazie nie tylko Pan Hu ma nn ,  lecz teź Pano ­
w ie  Soult  i Teste do dymissyi by się podali, 
°  czem gdy jednak Król  nic wiedzieć nie 
chciał , Minis trowie  zgromadziwszy się, wza-  
lemrie sobie uczynili  koneessye. Marszałek 
Soult  zezwoli!  na zmniejszenie budżetu swego 
O 12 mil. frank. ; podobna  redukeya w  budże­
cie marynarki  nastąpić ma. Pan Teste zato 
przyrzekł ,  źe j e d n ę  tylko linię kolei żela­
znych z pomiędzy zapro jektowanych  w  Izbie 
Wniesie. T y m  sposobem byt  Ministeryum 
Przynajmniej aż do zagajenia Izb  może zabez.  
pieczony.

M o n  i t e u r  p a r  is ie n obejmuje następujący 
*r tykul:  „Po  wykryc iu  spisku w B r u x e l l i ,  na­
kazano p e w n e  ruchy wojska  w  d» par lamen­
tach północnych.  Później p rzec iwne  w y d a n o  
r ozkazy. Niektóre dzienniki korzystały z tej 
®Posobnoścf, aby rząd  o brak słałości posą­
dzić. W iemy  z pewnośc i ą ,  że w  istocie

r a y o n  16tej dywizyi  rozkazy d o k o n c e n -  
racyi wojsk były dane ,  tudzież źe (śerierało- 

T '1?. m a ij»cy objęć d o w ó d z t w o ,  już mia now an i  
y '- A e w ie m y  też,  ź e  w o j s k a  t e  j u ż  
n o w u  o d e b r a ł y  r o z k a z  p o w r ó c e n i a  
o z a  S s w o i c h ;  dodajemy tylko, że dzien­

nik, wspom nia ne  środek ten raczej za mądry
na ura ny poczytywaćby p o w in n y ,  kiedy 

przyczyna która to Pos,ano^ ierlie i ’ d '. 
w a ł a ,  wiecej  nie zachodł i .*

K o n s t y t u c y o n i s t a  p o w ia d a :  . W c z o r a j  
poczyty w ahsm y to szczególną okolicznością, źe 
Podczas kiedy dziennik, mimsteryalnebelgijskie 

koncent racją  korpusu obserwacyjnego się

d z iw ią ,  przyjaciele Ministeryum naszego je 
tern usprawiedl iwia ją ,  źe rząd Króla Leopol ­
da sam tego sobie życzył. Ale teraz jeszcze 
cpś szczególniejszego zaszło:  Minister Belgij­
ski sp raw  zagranicznych na publicznein posie­
dzeniu o te poruszenia wojsk w  depa r tamen ­
tach naszych zapytany,  odrzek ł ,  źe celu ich 
nie zna i ich sobie wyt łumaczyć  nie umie. 
Cóż  to więc  znaczy? Jes teśmy z. Belgią w ę ­
z łem ścisłej przyjaźni po łączeni ;  oba narody  
mają teź same polityczne interesa,  jednę spo­
win ow aconą  dynastyę — a mimo to mogli­
byśmy ustawić nad granicą tych sąsiadów na­
szych korpus obserwacy jny , nie z a w i a d o m i w ­
szy ich o tern u r z ę d o w n ie l?  Jest  to zaiste oso- 
bl iwsze postępowanie  z zaprzyjaźnionym lu­
dem — zaś leżeli p r a w d a ,  co tu głoszą,  źe 
rząd  belgijski sam koricentracyi wojska  zażą­
dał ,  cóż t rzymać mamy o odpowiedz i  Mini­
stra Belgijskiego? D o ś ć — zachodzi w  tem ja­
kaś taiemnica,  intryga może ,  której Izba do­
chodzić zapew ne  nie omieszka."

— — W skutek dw ó c h  powyżej  podanych  
wiadomośc i  — o zgodzie przy wróconej  na łp- 
nie gabinetu i zwinięciu korpusu obserwacyj ­
nego nad granicą belgijską — kurs renty f ran­
cuskiej podniósł się.

A n g l i a .
Z L o n d y n u ,  dn. 19 Listopada.

W arya t ,  Karol  Mann,  chcący się w  sobotę  
do pałacu Buckinghamskiego dostać,  o d w i e ­
ziony został w e  wto rek  doBedlamu.  gdzie pr ze ­
znaczoną dla siebie izbę obok O x f o r d s ,  który 
do Kr ólo wei  strzelił ,  zajął. Obs taje on jesz­
cze ciągle przy swe in  prawie  do t ronu angiel­
skiego, alę się juź nieco uspokoił. Ma on 
miec bardzo znakomitych krewnyc h  i wnoszą,  
że go tymże w y d a d z ą ,  jeżeli zaręczą,  źe go 
z pod swojćj  nie wypuszczą  opieki.

O ’Connel l  bardzo się z sw oi m  urzędem 
Lorda  Majora popisuje i cały świa t  katolicki 
powinien  zdaniem jego,  mieć  so t ie  za za­
szczyt, że stolica irlaridyi ma z n o w u  b u r m i ­
strza katolika i podz iękować  mu za ten zaszczyt 
— pieniędzmi. Nie  długo  b o w ie m  z n o w u  
zbierać będą dla niego roczną r e n t ę ;  tw ie r ­
dzą,  iż jego interesa w  tak z łym są stanie,  że 
jeżeli mu ta dobrze nie dopisze,  kłopot jego 
jawnym  się stanie. Rzecz zaś tak się m a ,  i i  
choć mu  lud irlandzki od wielu lat znacznych  
summ dostarcza,  przecież wydatk i  jego na po ­
pieranie w y b o r u  sw ych synów  i u t r z y m y w a ­
nie przyzwoi te  sw ych przyjeznych r e p r e z en ­
t a n tó w  w  czasie posiedzenia parlamentu w  
drogim Londynie ,  o wiele dochody te p r ze ­
wyższają,  zwłaszcza,  iż własnego ,majątku nie 
posiada,  fami ią ma liczną i adw ok a to rs tw e ra  
syyojem już się d a w n o  nie trudni.  Tymcjta-
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««m za pew m aja, i e  liczba księży , nie cłirąeycłi Dla^friam zdarza się <je«lh«H nory 3 -lub, 4 U W®
* - - - J  "  '  :      '•-Hi j«>*

p f z * '
d tu źe i  do  t y c h  sk ł a d e k  n a l e ż e C  c o ra z  bard/.ifcj p r i v p a r l k i  i p o n i e w a ż  . s a m o b ó j s t w o  .tak jetf

o ,  że p r z e z  zb i e r a  z b r o d n i a f  j a k (zaipofdodkabi fe  j y i ź n i e g b ,  ps i ę  Z w i ę k s z a ,  a t o -d la  t ć § o ,  , .
n i e  s k ł a d e k  t a k o w y c h  w  s w y c h  u bo g i c h  gftii t o  p o t r z e b a  s k i t e cz n y .  d a r  p r z y  k ł ad .  
n a c h  n a  w ł a s n y c h  t r a c ę  d o c h o d a c h .  Z re s z t ą  2: • . Z  d n i a - 2 0 .  j . i s t o p a d a .  .
k a ż d y  s a m o s o b i e  na | ł e p i e j  r a d z i ,  a f o  on i  S ł ó s o w n i e  d o  gaze ty  t u t e j s ze j ,  P l a n e t ,  “ •
w  w ł a  n y m  cz yn i ą  i n t e r e s s i e ,  t o  dz i enn ik i  17. m .  b. r a n o  k u s z o n o  się. o  p o d p a l e n i e  tak
k o n s e r w a t y s t y c z r i e  j ako  p a t r y o t y z m  ro z ł r ę b u j ą .

G e n e r a ł  M a j o r ,  L o r d  S a ł t o u n ,  w y b i e r a  się 
d o  C h i n  iako d ru g i  w  d o w ó d z t w i e  p od  C e  ■ 
n e r a l e m  P o r u c z n i k i e m  S i r  H u g h  G o u g h .  Z a ­
b i e r a  z sobfe pu łk  9S i l edną  k o m p a n i ą  a r t y le -  
r y i ;  za p r z y b y c i e m  j ego ria ‘w y s p ę  *• M a u r y ­
ce g o  p r z y ł ą c z y  s ię d o  n i ego  s to jący t a m  50 p u ł k  
piechoty ' .  L i c z b a  ud a j ą ce go  się z n u n  w o) s ka  
w y n o s i ć  b ę d z i e  1 fiOO ł udz i .

K a p i t a n  ł i ł l iot ,  k t ó ry  z C h i n  p o w r ó c i ł ,  m i a ­
n o w a n y  by ł  jeszc/ .e p r z e z  L o r d a  P a l m e r s t o n  
G e n e r a l n y m  K o n s u l e m  w  T e z a s ,  w  w y n a ­
g r o d z e n i u  za o d w o ł a n i e  go  z C h i n .  N ie  w i a ­
d o m o  e d n a k ,  c z y  na t y m  u rz ę d z i e  p r z e z  t e r a ­
źn ie j sze  m i n i s t e r s t w o  p o t w i e r d z o n y m  bę dz i e .

S t a n d a r d  d o n o s i ,  że  P o d s e k r e t a r z  p L u ­
cas  w  s k u b k  r o z k a z u  K o m m  ssa rza  b o r ó w  i 
l a s ó w  o f i a r o w a ł  w  p o d a r u n k u  L o r d o w i  M a ­
j o r o w i  D u b l i n a  d w i e  p i ę k n e  sa rny .  K a n c l e r z  
udz i e l i ł  p  O ’l i o n n e l  p o t r z e b n y  w ł a d z ę  d o  u 
t rzy ma rn a  s p o k o j n o ś c i  w  h r a b s t w i e  D u b l i n a .

S p o d z i e w a n y  * C h i n  do  w ó z  h e r b a t y  p od a j ą  
n a  p r z e s z ło  tm l i on  t u n t ó w .

W  I r l an dy i  tak są targi  p r z e p e ł n i o n e  ś l e ­
d z i a m i ,  źe b e c z k a  k os z t u j e  n a jw ię c e j  22 szyi .  
( 4 5  z i p ) .

W  n o c y  z d 1, na  2. b; m . ,  u d e r z y ł y  o  sie­
b i e  na  kana l e  d w a  s z o n e r y :  d u ń s k i  h a n d l o w y  
G i b s o n  i angie l ski  M a r k  b r e e d s .  Duńsk i ,  
n a p e ł n i o n y  b ę d ą c  ż e l a z e m ,  za to n ą ł  n a t y c h ­
m i a s t ,  a  z o sa dy  j eg o ; , u r a t o w a ł  się t ylko  K a ­
p i t a n ,  w y s k o c z y w s z y ,  s z cz ę ś l iw i*  na  o k rę t  
an g i e l s k i ,  k t ó r y  t akże  zr j ączn j e  zo s t a ł  u szko  
d z o n y .  .

Mi s s  A n s o n ,  s i os t r a  P o d s k a r b i e g o  Xięć>a 
A l b r e c h t a ,  o k r o p n y m  s p o s o b e m  u t r ac i ł a  życie ;

fr z e i eż dża j ąc  się k o n n o  po  H y d e  - P a r k , n*gje  
o ó  jej p r z e s t r a s z o n y  ro  ' b i e ga ł  »ię i z r zuc i ł  ją 

n a  z i em ię  t uż  p r z e d  iadąey . p o w Ą ? ,  k tó r e g o  
k o ł a  p r z e s z ł y  jć|  p r z e z  szyję .  W  kilka godz in  
o d d a ł a  du ch a .  o i .  '

D .  4. L i s t o pa da  s t a w i o n o  p r z e d  s ą d e m  p o l l - ;  
cy  r i ym w  G u i l d h a l l ,  m ł o d ą . s ł u ż ą c ą , k tó r a  z 
z w y s o k i e g o  m o s tu  B lack ł r ia r s  sk oc zy ł a  fU >  ł a ' 

m i z y ,  a le  w n e t  w y d o b y t ą  zos t a ła .  U r z ę d n i k -  
m a g i s t r a t u  kaza ł  ją z s p r o w a d z i ć  , j ako  z b r o d ­
ni  a r k ę  d o  w ię z i e n i a  k r y m i n a l n e g o  N e w g a t e ,  
g dz i e  p r z e z  sąd  p r z y s i ę g ły c h  s ą d z o n a  bę dz i e ,  
m ó w i ą c  p r z y t e m : i e  p o n i e w a ż  s a m o b ó j s t w a  
p r z e z ,  t o p i en i e  s i e ,  łak t e r a z  syęsz ly  w  m o ­
d ę ,  i e  o d  u ie j ak i ego  c za s u  n a  s a m y m  m oś c i e

n a z w a n y c h  l l o r s e g u a r d s ,  gdz i e  jes t  w y dział
‘ na c z e l n e g o  w o d z a  a rmi i ,  P a d l u g  don ie s ien i*  

tej  gaz e ty  dn i a  w s p o m n  a,nego ku la  paln-* 
z  ł o s k o t e m  do -  p i o r u n u  p o d o b n y m  w p a d ł *  
w  d z i e dz in i e c  g m a c h u  p r z e d  nog i  s t b j ą ce j  ta 1.11 
s t r a ży .  P o d o b n ą  kuLę r z u c o n o  r ó w n o c z e ś n i e  
w  d z i e d z in i e c  k o sz a r  l e ż ą c y c h  za ga l e ryą  p 3" 
r o d o w ą  w  C h a r i n g  C ros s .  Z d a n i e m  w j i i i K ” 
nior iej  g a z e t y ,  w ł a d z e  s p r a w y  tej w  ścisłej, 
s k ry to śc i  d o c ł i o d z ą ;  b a d a n o  w i e l e  o s ó b  i r°* 
z u m i a n o ,  i e  s ię m o ż e  uda  w y k r y  ć i s p r a w c ó w  
p o ż a ru  T o w e r u ,  jeże l i ,  jak n i e k t ó r zy  m n ie  
m a ą ,  i t a m  og i eń  b y ł  p o d ł o ż o n y ;  zdaie  
■ wsze l ako ,  że. d o t ą d  n ic  n i e  w y ś l e d z o n o .

H i s z p a n i a .
Z  M a d r y t u ,  d n i a  1d. L i s t o p a d a .

U w a ż a m y  o d  dni  k i l k u ,  że k o m m u n i k a c ) ®  
m i ę d z y  b r e z e s e i n  Kady  i S p r a w u j ą c y m  inte 
r es a  I r a n t u z k i e  z r r o o u  czę s l s z t  m i  i p r zy | a -  
źn i ę j s ze mi  się s t aję  —  D o p i s ,  o  go dz i n .  10. 
w i e c z ó r .  D z w o n i ą  na  g w a ł t ;  w  p ó łn o c n e j  
czę śc i  m ia s t a  g w a ł t o w n y  p o ż a r  y y y b u i h r t j ć  
mia ł .

B e l g i a ,
Z  H r u x e l l i ,  dn i a  1,9. L i s t o p ad a .

W  k o p a l n i a c h  w ę g l a  w  ł L n n e ^ a u  driia f6, 
m .  b ież.  o k r o p n e  się w y d a r z y ł o  n ieszczęści e*  
w  g ł ę bo ko śc i  1450 s t óp  na s t ąp i ł a  r z p l o z j a  g.a* 
z u ,  w  sku t ek  k tó r e j  29  r o b o t n i k ó w  za syp* '  
nyc j ł  pos t a ło ,  ,

Vy L p w e n  yy . nąenaźery i  p,  P e n s o l l e ,  
r z y ł  się p r z e d  liilku d n i a m i  p r z y p a d e k ,  że l w i ­
ca po d cz a *  > w i d ó w  isk-a w  p b e c  l i cznej  p u.' 
b l i c zn ośc j ,  \ y y j a i i i a w s z y  k r a t ę  s w e j  klaty* 
r zu c i ł a  siy na  pa r l e r .  r r z y l p m n o ś c i  Am)'*!11 
p. P oną o l i e  u d a ło  się j e d n a j  z a p o b i r d z  w»ze 
k j e m u  r j ięszGzęsci ą, ppzea  flo< h w y c ę n i p  
go  a  w i e r z ą  i ^zaniesienie,  go  n» po vy ró t  d o  klat*- 

Ma |Or  Kcssej ą o d  - a r t y l e ry i  /.Oslal onegd-d. '* 
r e s z t o w ą n y  j w  ś c i ą ł em,p»adz ,ony  jes t  w t ę ZIP 
n im  . i ,

v S  i e m g y .
Z  H a m b u r g a ,  dn i a  0. L is to p a d a  

D o m  b a n k o w y  P o r t u g a l s k i  Do* • ' antos M a ^  
t e i r a , u - i u w i o n y  w  A l l o n i e ,  z b a n k r u t u j *  
P o d ł u g  bi lbinsu;  del ic i t  w y n o s '  2-,500.01 .****.
k i i  w  b a n  oo . b e d w p  d w a  , t y g o d n i ® .  ruinę 
| ak  g ł o w a  t ego ( ł o m u ,  d o n  J o s e  n o n l °p  
S a n t o s ,  k l ó r y - b y ł  knnsu l r f l i  ‘gene i  a fty m  
tug a l s t f im ,  w y p ł y n ą ł  r t ą d  n ąc ze l e  llo y '
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i h m £ j  t  d w u n a s t u  w i e l k i c h  o k r ę t ó w ,  c ł a  z a ­
j ę c i a  w  p o s i a d ł o ś ć  o b s z e r n y c h  z i ę m ,  o  I d a ­
r t y c h  H m  p r z e z  K z ą d  P o r t u g a l s k i  n a  z a c h o -  
e i r j i em w y b r z e ż u  A i r y  k i ,  z  w a r u n k i e m  z a ł o ­
ż e n i a  n a  ni |  h  k o l o n i i .  P .  f ins  b a n t o s  z a b r a ł  z  
. s ob ą  w  lej  w y p r a w i e .  k i l k a  z n a k o m i t y c h  u c z o ­
n y c h  , w i e l k ą  l i c z b y  r o l n i k ó w ,  r z e m i e ś l n i k ó w  
i ' a r t y s t ó w ,  c a ł k o w i t y  o r k i e s t r y  i p i ę ć d z i e s i ą t  
J i d o d t  ę h  k o b i e t  r z a d k i e )  p i ę k n o ś c i  r o d e m  is 
H a m b u r g a  i . Y i y s t w a  H o l s z t y ń s k i e g o .

S ,/. w a j c a r y  a.
Z  H e m u ,  d n i a  14.  L i s t o p a d a .

[ G a z e t a  Hutv") —  O d  t y g o d n i a  n i e m a l  z w r a ­
c a  s i ę  u w a g a  p u b l i c z n a  pra vs  ie w y t y c z n i e  n a  
t i e n e w y , g d z i e  m e  bez,  t r u d ó w  i z r ę c z n o ś c i  
w  c i ą g u  w s z y s t k i c h  o d  1830.  r. z a g r a ż a j ą c y c h  
b u r z y  u l r z s n i a n a  b u d o w l a  k o n s t s t u c y i  p a i »  
s i w a  z  1814.  r o k u  n a r a z  u p a d k i e m  g r o z i .  O d  
o w e g o  w i e l k i e g o  z g r o m a d z e n i a  n a r o d o w e g o ,  
p o c z y  ty  w a n e g o  p o c z . j i k o w o  p r z e z  w ł a d z e ć w  
g e n e w s k i c h  za  m a ł o z n a c z n e ,  p o w s t a ł o  z n a  
c z n c  w z b u r z e n i e  u m y s ł ó w  p o m i ę d z y  r o z m a -  
i t e m i  k l a s s a m i .  Z a  p o w r o t e m  S y n d y k a  Hi  
g o u d a  z S e j m u  o g ó l n e g o ,  o t r z y m a ł  t e n ż e  a d r e s  
« d  b l i s k o  y 0  c z ł o n k ó w  r a d y  r e p r e z e n t a c y j n e j ,  
W y n u r z a j ą c y  ż y c z e n i e ,  a b y  na ty '1 h m i a s l  z ł o  
i o n o  l i c z n ą  K o m i s y  ą  z o b y  d w ó c h  r a d , w  k tó  
r ć j b y  r ó ż n e  z n - n e  p o l i t y c z n e  - d a n i a  k i a j o v v e  
z a s t o p o w a n e  b y ł y ' ,  .a t o  d l ą  z e b r a n i a  t a m ż e  
u w a g  i ż y c z e ń  o b y w a t e l i  i w r ę c z e n i a  ict i  n a  
S t ą p n i e  z w l a s r o m i  u w a g a m i  H a d / . i e  s t a n u .  
ł \ a d a  słari t t  d a l a  r i c p e w n ą  o d p o w  i eu j ź , j a k o b y  
w n i e s i o n y  k r o k  n i e  b y ł  p r z y z w o i c i e  u.  z y n i o  
n y ; za  k i lk a  d n i  m i a ł a  s ię  z e . - r a t  n a d a  a d m i  
* i i s t r a .c y j «a ,  a w  t e d y  b ę d z i e  m o ż n a  w n i o s e k  
k a ż d e g o  p o j e d y n c z e g o  c z ł o n k a ,  s i ó s o w r n e  d o  
W a ż n o ś c i  r z e c z y ,  p o d  ś c i s ł ą  w z i ą s ć  r o z w a g ę ,  
^ w i ą z e k  z d n i a  3.  M a r c a  r o z w i n ą ł  O. - t a t n i emi  
r u a s y  w i e l k ą  c z y n n o ś ć ,  p i s m a  u l o t n e ,  m a j ą c e  
o p i n i ą  p u b l i c z n ą  n a  . z m i a n ę  d o t y c h c z a s o w e j  
k o n s l y i u r v i  p r z y g o t o w a ć ,  s z y b k o  p o  s o b i e  n a  
s t ę p o w a ł y ,  o w a d y  d o t y c h c z a s o w e g o  s t a n u  
•poli ty c z r i e g o  s u r o w e m u  u l e g ł y  ro / . t nc - ro  w i ,  
t Jo  o d e b r a n i u  o d p o w i e d z i  o d  H a d y  s t a n u  ze  
b r a ł  się  w  p o n i e d z i a ł e k ,  d.  b . , Z w i ą z e k  z d o .  
3- M a r c a  i w y d a ł  n o w y .  a d r e s  d o  H a d y  s t a n u ,  
w  k t ó r y m  s ię  s z c z e g ó l n i e  p r z e c i w  c z ą s t k o w e j  
z m i a n i e  o ś w i a d t z o p o  i k o n i e c z n o ś c i  o b s z e r -  
i i i e | sze)  j  si l r1u. j>;4̂ | / . m i a u y  d o w o d z o n o .  R o d ­
n o w o  d o m a g a n o  s i ę ;  j )  j i o w ć i  r e i o r i n y  s y s t e  
B i a t u  c b i o r c z e g o ,  a g y  p r / ( ,^ r o z s z e r z e n i e  p r a ­
w a  o o i o r c z e g o  d o j ś ć  l e p s z e j  r e p r e z e n t a c j i  c a  
l e g o  k r a t  u , 2  ) z n i ż e n i a  i i c z b y  c z ł o n k ó w  o b y ­
d w ó c h  R a d ,  ó )  l e p s z e j  o r g a n i z a c y i  w ł a d z ,  p r a ­
w o d a w c z y c h  ,1 o d o s o b n i e n i a  i c h  o d  vs ł j d z  w y  
k o n a w j e j r y c h ,  .4) z n a c z n e g o  o g r a n i c z e n i a  u r z ę ­
d o w a n i a  c z ł o n k ó w  H a d y  p r a w o d a w c z e j  i . p o -  
®ay> i a n i a  t e j  w ł a d z y  w  w i ę k s z y c h  o d d z i a ł a c h ,

;5) l e p s z e g o  r o z d z i e l e n i a  i n j e y s t y  w  m i ę d z y  o b i e ­
m a  H a d a m i ,  6 )  u z n a n i a  p r a w a  p e t y c y j n e g o  w  
r z e c z y w i s t o ś c i  i 7 )  d o b r e g o  p r f i w a  m u n i c y ­
p a l n e g o  dl a  c a ł e g o  K a n t o n u  w r a z  z d o b o r o w y  
R a d ą  g m i n n ą  d l a  m i a s t a .  A d r e s  t e n  d ó r ę e z o r . o  
n a z a j u t r z .  L u b i o n y  p o w s z e c h n i e  S y n d y k  R r -  
g a u d  w e z w a ł  t ) m c z a s e r u  n a j z n a k o m i t s z y c h  
n a c z e l n i k ó w  w i e l k i c h  f a b r y k  i r ą k o d z i e l n t  d o  
s i e b i e  i p r o s i ł  i c h ,  a b y  s w y c h  r o b o t n i k o m  r u c h  
o d r a d z a l i .  O ś w i a d c z e n i e  i c h  m i a ł o  b y ć  zaśpi*,  
k ą j a . ą c e .  P r z e c i w  a d r e s o w i  Z w i ą z k u  z  d.  3.  
M a r c a  u k ł a d a j ą  t e r a z  d r u g i  n a  k o r z y ś ć  H a d y ,  
k t ó r y  s i ę  t y m c z a s e m  b y n a j m n i e j  p r z e c i w  z m i a ­
n o m  n a  d r  »dze p r a w n ć j  n i e  o ś w i a d c z a .  P o ­
d ł u g  o s t a t n i c h  d o n i e s i e ń  w z b u r z e n i e  u m y s ł ó w  
z n a c z n i e  s i ę  w z m o g ł o .  W y b u c h o w i  r a c z ć j  
w p ł y w  n a c z e l n i k ó w  n i e u k o n t e n t o w a n y c h ,  n i e  
z a ś  s i ł a  r z ą d u  z a p o b i e g ł a .  R a d a  s t a n u  j u z  s i ę  
p o d o b n o  w n i o s k i e m  d o  z m i a n  z a j m u j e ,  ( i w a l -  
t ó w  i scer i  o k r o p n y c h ,  j a k i e  s i ę  w  c i ą g u  o s t a ­
t n i c h  9 0  l a t  w y d a r z y ł y ,  t e r a z  z a p e w n e  
o b a w i a ć  s i ę  n i e  t r z e b a ,  a  z r e s z t ą  " < - e n e w a  
n i e  w y w i e r a ł a  z b y t  w i e l k i e g o  w p ł y w u  n a  i n n e  
k a n t o n y .  S p o d z i e w a ć  s ię  z a t e m  n a l e ż y ,  i* 
z m i a n a ,  j a k i e g o k o l w i e k  r o d z a i u  b y ć  m o ż e ,  b e z  
s m u t n y c h  p r z e m i n i e  w y p a d k ó w ,  i n a k o n i e c  
t e m  s i ę  o k a ż e ,  c z e r ń  w  i n n y c h  k r a j a c h  j e s t  
z m i a n a  m i r i i s t e r y a l n a .  1‘r z e ó ł u ź e n i e  n i e s p o -  
k o j n o ś c i  i g w a ł t o w n a  n i e z g o d a  w p ł y w a ł y b y  
z r e s z t ą  s z k o d l i v s  ie n a  d o b r y  b y t  l u d n o ś c i ,  a  
t j e r i e w c / . y k  d o b r y m  j e - l  r a c h m i s t r z e m .

W i o c h  y .
Z ' N e a p o l u ,  d n i a  6.  L i s t o p a d a ,

( ć żuz .  l JoW'Z.)  —  N.  K r ó l e s t w o  p o d c z a s  o -  
S t a t n i e j ,  u k r o p n e i  b u r z y  z n a j d o w a l i  się  w ł a ­
ś n i e  n a  m o r z u ,  p ł y n ą c  z T r a p a n i  k u  1 ' a i e r rn o ,  
g d z i e  t eż  s z c z ę ś l i w i e ,  c h o ć  n i e  b e z  n i e b e z p i e ­
c z e ń s t w a  s t a n ę l i ,  i ‘u j a z d y  k r ó l e w s k i e  i l u f -  
g o n y  , k t ó r e  l ą d e m  d o  J, a i  r a i o  w y p r a w i o n o ,  
z o s t a ł y  p r z e z  b a n d ę  r o z b ó j n i k ó w  n a p a d n i ę t e  
i m i m o  f c / . r i e j  e s k o r t y ,  k t ó r a  p r z e m o c y  u s t ą ­
p i ć  j n u - i a i a ,  z l u p i o n e .  R o z b o j o m  l a k  i w y  m  
ż a d e n  ś r o d e k  r z ą d u  n i e  z a p o b i e g n i e ,  k i t d j  
u b ó s t o o  i n ę d z a  s i ę  u p o w s z e c h n i ł y .

T u r f  y a.
Z K o n s t a n t y n o p o l a ,  Ąn. 6. L ist oparła.
(<»«z.  R o n s z . )  —  vV w y d z i a l e  s p r a w  w e ­

w n ę t r z n y c h  p a n u j e  n a d z w y c z a  n a  c z y n n o ś ć ;  
w  t y g o d n i u  z e s z ł y m  o d b y ł a  się t a m  k o n f e r e n -  
c y a ,  ria K t ó r ą  t e ż  r e p r e z e n t a n t ó w  w i e l k i c h  
m o c a r s t w  z a p r o s z o n o .  W  p u b l i c z n o ś c i  u p o ­
w s z e c h n i ł o  s i ę  z d a n i e ,  i e  p r z e d m i o t  narady 
m u -  a l  b y ć  b a r d z o  w a ż n y ,  k i e d y  p o d e z e s  H a -  
m a n d a n s u  D y w a n  z w y k l e  p o s i e d z e ń  n i e  od ­
b yw a.

—  r -  1’ r z r d  k i l k u  d n i a p n i  p r z y s t ą p i ł  S u ł t a t s  
d o  w y b o r u  n a c z e l n e g o  w o d z a  a r m i i  c a ł e - .  J a -  
g u b a  ł i a s z ę  w y n i ó s ł  n a  t e n  w a ż n y  u r z ą d -
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P o r t a  u z b ra j a n i a  w o j e n n e ,  z s z cz e g ó l n ą  g o r ­
l i w o ś c i ą  p o p i e r a n e ,  t e in  u s p r a w i e d l i w i a  p o ­
d a n i e m ,  źe n i e b e z p i e c z n e  w y ś l e d z o n o  zabiegi  
p o d d a n y c h  c h r z e ś c i a ń s k i i h  J .  W y s o k o ś c i ,  i że 
p o s t a w a  i d o t y c h c z a s o w e  p o s t ę p o w a n i e  G r e  
cyi  s ł u s zn ą  w z b u d z a  o b a w ę  o  da l s zą  t r w a ł o ś ć  
p o k o j u  na  W s c h o d z i e .  W  sk u t k u  tej  dek l a r a -  
cyi  R e i s - E f f e n d i , R i f a a t - B a s z a ,  z ap ro s i ł  R e -  
p r e z e r i t a r i t ó w  m o c a r s t w ,  k t ó r e  t r ak t a t  L o n ­
dy ńs k i  z  dn i a  6  L ip ca  1827- r. p o d  w z g l ę d e m  
G r e c y i  p o d p i s a ł y ,  na k o n f e r e n c y ę ,  k tó r a  tez  
d n i a  29. P a ź d z i e r n i k a  m i ę d z y  M in i s t r a m i  t u ­
r e c k i m i  i P o s ł a m i  h r a n c y i ,  Angl i i  i Rossy i  s ię 
o d b y ł a  T u  R i f aa t  Kasza k o r i ł e r e nc y i  z aża l e ­
n i e  P o r t y  n a  zab ieg i  G r e c y i  p r z e d ł o ż y ć  mia ł ,  
o b e j m u j ą c e  —  w e d ł u g  pog ło sk i  —  s i ed em  z a ­
r z u t ó w .  G ł ó w n e  zaża l en i a  śc i ąga j ą  się do  p o ­
s t ę p o w a n i a  w ł a d z  g r e ck i ch  z p o d d a n y m i  t u  
r e c k i m i ,  o r a z  do  n i e u z a s a d n i o n e g o  w z b r a n i a n i a  
s i ę  po d p i s an i a  z a w a r t e g o  n i e d a w n o  t r a k t a t u  
h a n d l o w e g o ,  d o  u s i ł o w a ń  p a ń s t w a  g reck i ego ,  
a b y  l u d n o ś ć  l e d w i e  p o w s t a ł e g o  K r ó l e s t w a  
z  w i e l k i m  d la  T u r c y i  u s z c z e r b k i e m  i z n a r u ­
s z e n i e m  p r a w  i n t e r n a c y o n a l n y c h  , p o m n a ż a ć ,  
d o  b r a n i a  s i ę  n i e p r z y j a z n e g o  G r e c y i  p o d c z a s  
o s t a tn i e g o  p o w s t a n i a  K a n d y o t ó w ,  na r e sz c i e  
d o  z a b i e g ó w  r z ą d u  g r e c k i e g o  w  ce lu  r o z p r z e ­
s t r z e n i e n i a  g r a n i c  w y t k n i ę t y c h  m u  p r z e z  u k ł a ­
d y ,  k t ó r e  m o c a r s t w a  w ie lk i e  p o t w i e r d z i ł y .  
N a t u r a l n i e  p u n k t  o s t a t n i  jes t  n a j w a ż n i e j s z y m  
a  P o r t a  t w i e r d z i ,  ż e  n a  u d o w o d n i e n i e  t ych  
z a ż a l e ń  p e w n e  i a u t e n t y c z n e  p o s i a d a  do ku -  
r a e n l a .

P o d ł u g  na d e s ł a n e j  t u  l i s ty  u r z ę d o w ć j  z E -  
g i p t u ,  6725 S y r y j c z y k ó w  o d e s ł a n y c h  zo s t a ło  
z  t e g o  k r a ju  d o  f ' yry i .

Ha f i z  B a s z a ,  R e s z y d  B asza  i F e t h i  A c h m e d  
B a s z a ,  z a k ł a d a j ą  t u  w s p ó l n i e  p i e r w s z ą  f a b r y ­
k ę  s z k l ą  w  T u r c y i ,  n a  r z ą d z c ę  k tó r e j  p r z y / ę l i  
p e w n e g o  po l sk i eg o  r e n e g a t a .
Z  n a d  g r a n i c y  t u r e c k i e j ,  d  28.  P a ź d z i e r n .

N a k o n i c c  z a ł a t w i o n e  zos t a ły  n i e p o r o z u m i e ­
n i a  p o m i ę d z y  W ł a d y k ą  C z a r n o g ó r z a  a r z ą d e m  
a u s t r y a c k i m  w z g l ę d e m  u r e g u l o w a n i a  g r an i c .  
T y m  w i ę c  s p o s o b e m  n a  s i lnej  p o d s t a w i e  z a ­
w a r t y  zo s t a ł  t r a k t a t  p o k o j u  i  zg o d y  p o m i ę d z y  
o b i e m a  s t r o n a m i  i  s p o d z i e w a ć  s i ę  n a l e ż y ,  że  
j u ż  n i g d y  n i e  b ę d z i e  z e r w a n y .

S 7  r y  a.
Z  S u e z ,  d n i a  4. P aźd z i e rn ik a .

W e d ł u g  o s t a t n i ch  w i a d o m o ś c i  z  A r a b i i ,  W .  
S z e r y ł  M o h a m e d  E L n  - A u n  zos t a ł  n a  g o d n o ś ć  
s w o j ą  p o t w i e r d z o n y  i s z ab l ą  h o n o r o w ą  u da -  
r o w a n y .  T o  n a , l ep s za  d r o g a ,  j aką  P o r t a  o -  
b r a ć  m o g ł a .

G e n e r a l  V e n t u r a ,  k t ó r y  w  t o w a r z y s t w i e  
c ó rk i  s w o j ć j ,  K o m o d o r a  B r e m e r  i K a p i t a n a  
E l l i o t  p r z y b y ł  z  B o m b a j  n a  p o k ł a d z i e  o k r ę t u

C l e o p a t r a ,  w r a c a j ą c  p r z e z  E g i p t  d o  F r a ń -  
c y i ,  | e s t t o  z a s ł u ż o n y  o f i c er  a rm i i  N a p o l e o ń ­
sk i e j ,  r ó w n i e ż  r o d e m  K o r s y k a n i n ,  w s z e d ł  p® 
u p a d k u  c e s a r s t w a  n a j p r z ó d  w  s ł u żb ę  k tór ego*  
z  Niążąt  p e r s k i c h ,  w  r. 1827 d o  a rm i i  B u n d ź y t  
S i n g h ’a. M i e sz ka n i e  jego w  L a h o r z e  b y ł o  
p r z e p y s z n i e  p o d ł u g  w s c h o d n i e g o  z w y c z a j u  
u r z ą d z o n e ,  p o m i ę d z y  i n n e m i  s a m y c h  fonts!* 
b y ł o  9lł. O s b o r n e  o p o w i a d a  ki lka z a b a w n y c h  
a n e k d o t  o  sp o s o b i e  życ i a  t ego  f r a n c u z k i e g o  o-  
f i c e r a ;  i tak r a z  s zc z eg ó l n y  z ro b i ł  z ak ł ad  z Ma* 
h a r a d ż ą  ( w ł a d z r ą )  i z w y c i ę z k o  w  h a r e m i e  się 
popi . -ał  O s t a t r i i e m  jego  w o j e n n e m  d z i e ł e m  
w  P e n d ż a w i e  b y ło  p o k o n a n i e  b a n d y  p o w s t a ń ­
czej  n ad  p ó ł n o c n o  - w s c h o d n i ą  g r an i cą .  Arly- 
l e r y ą  K u n d ź y t  S i n g h ’a u r z ą d z i ł  d o s k o n a l e  na 
s t o p ę  e u ro p e j s k ą .

Stany Zjednoczone północnej A m e r y k i -
Z  N o w e g o - Y o r k u ,  d n ia  25.  P a ź d z i e r n .
T u t e j s z y  J o u r n a l  o f  C o m m e r c e  g łos i ,  

ź e  A n g l i a  m a  z a m i a r  o p a n o w a ć  l eżącą  t u  W  
po b l i zko śc i  w y s p ę  K u b a ,  b ę d ą c ą  w ł a s n o ś c i ą  
H i sz pan i i .  » \ n g l i a  w i e  d o b r z e ,  ( d o d a j e  t e n  
d z i en n i k ) ,  źe  t o  n a p e ł n i ł o b y  S t a n y  Z ied r ioczo*  
n e  w i e l k ą  n i e s p o k o j n o ś c i ą ,  g d y b y  K u b a  b y ł a  
w  czy j e m  i n n e m  p o s i a d a n iu ,  a n i e  H i sz p an i i  
i d la  t e d o  n i e  w i e r z y m y  t e j  w ie ś c i .  M a m y  
już  z A ng l i k a m i  t y le  s p o r ó w ,  że s p o d z i e w a ć  
się na l eży ,  iż l i czba i ch  n i e  b ę d z i e  p o w i ę k s z o n a . *

C o u r r i e r  d e s  E t a t s  U n i s  d o n o s i , że  * 
S a n  Jua r t  n a d e s z ł a  d o  N e w -  Y o r k u  w ia d o*  
m o ś ć ,  k tó r a  ściąga s i ę  d o  d a w n i ć j  u d z i e l o n e g o  
d o n i e s i e n i a ,  iż z m a r ł y  n a p o c z ą t k u  t e go  r o k u  
K r ó l  M u s q u i t ó w ,  i ndy j sk i ego  p o k o ł e n i a ,  VV 
p r o w i n c y i  H o n d u r a s ,  zap i s a ł  s w o j e  K r ó l e s t w o  
K r ó l o w e j  ang ie tsk ie i .  T a  u z n a ł a  t e n  zap i s  ** 
k o r z y s t n y ,  i d.  15. - i e r p n i a  m i a n o w a n y  p r ze *  
n i ą  n o w y  K r ó l  M u s r j u i t ó w ,  p r z y b y ł  już d o  
S a n  J u a n  n a  an g i e l sk im  b r y g u  w o j e n n y m  i TT 
t o w a r z y s t w i e  a n g i e l s k i e g o  G u b e r n a t o r a  o sa dy  
Bel iz a .  N o w y  t e n  K r ó l  r o z k a z a ł  z a r a z  w s z y s t ­
k i m  c u d z o z i e m c o m ,  ab y  p r z e d  1 M a r c a  r .  1842 
k r a j  j e go  o pu śc i l i ,  a  n i e p o s ł u s z n y m  g roz i  z e rn-  
s t ą  Angl i i .  P o c z e r ń  ud a ł  się d o  B o c o t o r o ,  in ’* 
n e g o  p o r t u  i t a m  p o d o b n y  w y d a ł  r o zk a z .

O  w s p o m n r a n e m  już  u s i ł o w a n i u  spa l e n i a  
d w ó c h  p a r o s t a t k ó w  an g i e l sk i c h ,  s t o j ą c y c h  p p d  
C / . i p e w a ,  d o w i a d u j e m y  s i ę  t e r a z ,  ź e  z a m i a r  
t e u  mi a ł  b y ć  u s k u t e c z n i o n y  w  n o c y ,  a le  p r z e *  
c z u jn o ś ć  s z y l d w a c h a  n i e  u d a ł  się. b p r a w c y  
uc iekl i .  W  m i e i s c u ,  gdz i e  m i a ł a  n a s t ą p i ć  ex -  
p l o z y a ,  z n a l e z i o n o  b e c z k ę  z e  100 f u n t a m i  p r o ­
c h u  w  b a g n i e  uk ry t ą .

L i s t  z T e x a s  d o n o s i ,  ź e  G e n e r a ł  H o u s t o n  
o b r a n y  zos t a ł  p o w t ó r n i e  P r e z y d e n t e m  tej  n o ­
w e j  r z e c z y p o s p o l i t e r .
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Rozm aite wiadomości.
Z e  L w o w a ,  dnia 20. L istopada.— W  po­

ło w ie  przyszłego miesiąca czeka nas rzadka 
\ v  sw oim  rodzaju przyjemność: oto kilkana­
ście osób pici obojej z naszego wyższego to ­
w a rz y s tw a  umyśliło jako am atorow ie  dać 
p rzedstaw ienie  sceniczne na tutejszym teatrze 
publicznym ; o ile nam w iadom o , grane być 
mają trzy komedye, jedna polska a dw ie  łran- 
cuzkie, dochód z tego przedstawienia przezna- 
ozony jest na fundusz » L w ow skiego  T o w a ­
rzystw a Dobroczynności.-  — D owiadujemy 
się, iż plac przy "em inaryum  łacińskićm, obok 
»tawiaiącego się budynku dla Instytutu w y c h o ­
w ania  m łodzieńców  do stanu duchow nego, 
miał Jego Exc. JX. Arcybiskup L w ow sk i na­
b yć , i zamierza kazać na nim postawić pałac 
na rezydcncyę arcybiskupią. T y m  sposobem 
przybyłaby no w a  ozdoba miastu naszemu, 
które szczególniej w  ostatnich latach, w  czy- 
•tości, popraw ie  b ru k u ,  uregulowaniu  placów, 
* nareszcie w  okazałych gm achach, więcej 
może s tosunkowo postąpiło, niż jakabądź inna 
stolica.

O ś w i e t l e n i e  t e a t r u . — Pan Karol D e -  
m u t h ,  słynny fabrykant p a jąków , luster i 
lamp w  W iedniu ,  który już 27 tea trów  o św ie ­
tlenie z najpomyślniejszym skutkiem urządził, 
pracuje teraz nad wielkim pająkiem i innemi 
naczy niami do oświetlenia now ego  teatru hr.
is k a r b  k a  v r e  L w o w i e .

O l b r z y m i  s ł o w n i k .  — W  Rzymie zaczę­
to w y d aw ać  zeszytami słow nik  wszystkich ję­
zyków  na całej kuli ziemskićj, w ra z  z wszy- 
*tkiemi tychże narzeczami. Zalow ae należy, 

nic podobnego przed 6000 laty nie p rz e d ­
sięwzięto; m oźeby ludzie przy  stawianiu wie- 
*y babilońskiej, ła tw ić j się byli zrozumieć m o ­
gli!

N o w y  d z ie  n n i k . — VV Konstantynopolu  
wychodzić n o w y  dziennik w  języku w ło ­

skim, pod n a z w ą :  „U Progresso Uizantino.“

S t e p y  N o g a j s k i e .

Stepy te rozciągają się na dół po lew ym  
rzegu m orza Azowskiego, na 6to w iors t  w  

pozdluż od rzeki Mołoczny do rzeki Herdy i 
nai 5° o ^ ' ors> szerokości; zajmują w  sobie p rz e ­
szło 360,000 dziesięein przestrzeni.*) Cała ta 
rozległość usypar,a Jest £ lłrhanamj C2>li
ami i p o są ga mi ,  to jest b a ł w a n a m i ,  co ś w i a d ­

czy ze y a niegdyś zamieszkana lu d n y m  i 
dz ielnym n a r o d e m  Ziemia u rodza jna  m i e j s c a ­
m i s łona ■ p o k r y ta  s0l f,en , ; jeziorami< W a r .*1 Odesięciwa,  d e s i a t y , , , ,  minra p)a(!r„ y l ,iy
f  aćn "  W 1,1 po“ ęPA*» zawierający w sobieaązui kwadratowych. ęprayp ilóm.)

s tw a  pruchnicy, czyli czarna ziemia zmićszan* 
z wejpnistćmi i gliniastemi częściami składo- 
w ć m i ,  zajmuje arszyn (blizko 5  ćwierci łokcia 
polskiego) głębokości. Step w  ogólności su ­
c h y ,  a lasów  obnażony ,  i chociaż zdaje się być 
p łask im , wszelakoz porznięty nieiakiemi w k lę ­
słościami, któremi na w iosnę  strumienie się 
toczą. W  Jecie nigdzie p raw ie  nie ma z d ro ­
jó w  żywćj w o d y ,  trzeba lą ze studni dostaw ać. 
O d  Kwietnia do C ze rw ca  zielenieją się ró ­
w n iny  soczystćmi t raw am i i osypane k w ie .  
c iem , osobliwie tulipanami i I.Jijami. Na b rz - .  
g u  m orza rośnie słodka lukrecyja ich rzan  nad­
zwyczajne) wielkości, po kilka a rszy n ó w  d łu .  
gości i lepszego smaku, niż pospolity; krzaki 
tylko gdzie* megdzirś w  nizkich dolinach w i-  
dzićć można, S a d ó w  bardzo  m ało , a lasów  
w cale nie masz. Mieszkańcy palą kiziakiem 
to jest cegiełkami z gnoju zw ierzęcego. N a d ’ 
brzeża dosyć w zn ios ie ,  w y jąw szy  wklęsłych 
p a ro w ó w  w  m orze  w padających  im  dalej 
ku północy, tern wznioślejsze położenie stepu;
tak źe na północnej granicy, podnosi się do 
200 stóp nad pow ierzchnią  m orza. Z  rzek 
g łó w n a :  M ołoczna iaw oda; lecz i ta w  Jecie 
p raw ic  całkiem wysycha; zaś Herda i Obito- 
czria, jeszcze mniej w  w o d ę  obfite. Z  zw ie­
rzą t znajdują się: w ilk i ,  lisy, susły, łasice" 
tchórze ,  jeze, zające, zó raw ie ,  d ro p ie ,  go łę ­
bie, czaple, bociany, a po brzegach morza, 
łabędzie , pelikany i t. p. W  rzece Moiocz- 
naja i drugich, znajdują się: karpie, szczupaki 
czeczugi okonie, żółw ie i m n ó s tw o  raków* 
z o w a d ó w  i p łazó w : chrząszcze, motyle ró l  
znego rodzaju , w ę z ę ,  jaszczurki, szarańcza 
a w  lecie m nóstw o  m uch drobnych.

Często wydarzają się w  stepach pożary , 
juzto z nieostrożności, jużto z nadzwyczajnego 
gorąca lub tćz umyślnie pod łożone, ażeby o- 
czyście pola z szkodliwych chw as tów . Dla 
tego też zwyczajn ie, gdy stara tra w a  uschła, 
a no w a  jeszcze nie  zeszła, podpalaią stepy- 
płomień rozciąga się po suchych bad) lach za 
w ia trem  . rozw ija  kłęby dym u po płaszczy­
źnie. W  ie c e  podobne  pożary są straszne i 
ze wszystkiem obnażają ziemię.'

K limat, uw aża jąc  położenie 6tepu, dosyć 
ostry , z poyvodu, ze kraina nie zasłoniona od 
północnych w ia tró w .  C iepło  dochodzi do 
30°, m rozy by w a  ą od JO do 20. Śnieg, cho. 
ciaz spadnie, długo nie poleźy. W  Paździer 
niku m ro zy ,  a w  Lutym  bydło  już się pasie!
Nocy nader chłodne. Jem pera iu ra  zmienia się 
po razy kilka na dzień , sp raw ia  febry. Mi«-

(Z Oczerkoyya Rossyi 1840.) D. Z,
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O f t  W I E S Z C Z E N I E .
W  dniu 9. W r z e ś n i a  r. b. o godzinie 2  po 

po łu d n iu  t raf i ło cz te re ch  d o z o r c ó w  pogran i ­
cznych  w  o b w o d z i e  g r an icznym pomiędzy  osa­
d a m i  M a rc ink ow sk i e  i I lar iak w  pow iec ie  
S c h i l d b e r g s k i m  pc do źo n e i m, na p e w n ą  ilość 
osób  z 13 sztok ś w i n m i  p o ś r e d n im i ,  ktńre,  
gdy n iezna jomi  zagan iac /e  na za w o ła n i e  Ofh-  
•cyal istów za raz  zbiegl i ,  jako na domys ł  z P o l ­
aki p r ze m y co n e  p r zy a re sz to w  ane • nas tępnie 
za l a l a r ó w  51. .-rg. 7. fen.  6. p rzez pub l i czną 
ł icytaeyą sp rze dan e  zostały.

JNiezriajomi właścic i el e  tychże  Ś w i n ,  w z y ­
w a j ą  się d o  u d o w o d n i e n i a  p r a w a  swego  n a  
ze br aną  k w o t ę  l icytacyjną,  s to s ow ni e  do §.60.  
p r a w a  Gelncgo z dnia '2a. S tycznia  18óS roku ,  
e  t ein  n ad m ie n i en ie m :  że jeżeli się w  przecią­
gu cz te rech  ty go d n i ,  od  dnia lego rachu jąc ,  
W  k tó r y m  ninieisze obw ie sz c ze n i e  ostatni raz 
umiesz czo ne  zostanie w  dz ienn iku  Regencyj ­
n y m  u  G ł ó w n e g o  U r z ą d u  G e ln eg o  w  P o d z a m ­
czu  nikt  nie zgłosi ,  s u m m a  wspomf t iona  na 
r ze cz  sk a rb u  obrac lęo wan ą  zostanie.

P o z n a ń ,  dnia 23. Paźdz iernika  1641.
F r o w i n c y a l n y  D y r e k t o r  D o b o r ó w .

( p o d p  ) M a s s e n t )  a c h .
UhVV iLb / - l . Zh , .M P, .

Z a k a z a n o  z s t r o n y  policy i ,  a ż e b y  c h ło p c y  
p o d c z a s  z im y  p r o m e n a d y  p r z y  u licy  i p la c u  
V\ i l b e l m o w s k i m  d o  ś l iz g a n ia ,  L i r g ł o i a  na ty-
i w a c h  lub też do rzucan ia  p igułkami ze śn ie­
gu nie uż y w a l i ,  lakźe żeby s. .nek d c  w o z ó w  
celem leehania takim sp oso be m nie uwięz y  wali .

G d y  zakaz len dla bez p i e cz eń s tw a  publi  
eznosci- i dla zapobieżenia p r zy p a d k o m  n ie ­
sz cz ęś l i w ym  w y d a n y  zos ta ł ,  za tem rodzice,  
op iekuni  i nauczycie le  nir»ie|-z< rn w z y w a j ą  się, 
iżby dziec iom,  w y c h o w a n i o m  i s tu de n to m 
ścisłe zas lósn wa nie  się do po w y żs z y ch  p r z e ­
p i só w  poleci l i ,  z t em oraz  z a s t r ze że n i em ,  że 
w  razie uchybienia  t a k o w y c h  karę pieniężną 
lub cielesną o cz e k i w a ć  mogą.

D o zn a ń ,  dnia 20. l is topada 1841.
K r ó l e w s k i e  1) y r  e k I o ry u ni p n I i c y i-

k i i  ł a s k a w e m u  u w z g l ę d n i e n i u .
M oz o ln a  p rac a  n a p i o w a d z i l a  mnie  nareszo ie 

u a prze is taczanie  wsze lk iego rodza tu  l amp p o ­
d ł u g  k o n  s t r u  k e y i B e n k l c t a ,  w  k tó iych

r o b ó t ,  szybkiej  us ług i , '  jako też z s t rony nar- 
u m i a r k o w a ń s z y c h  cen potrafi  sobie zaskarbić 
Jei  zaufanie.

P o z n a ń ,  dnia 26. L i s topada 1841. _____
J e d w a b n e  i W e łn i a n e  m a te r y e  na płaszczyło 

i suk n ie ,  duże  chustki  na szyję i we.śtki axa- 
rni tne i j e d w a b n e ,  w  zna cz n y m  doborze ,  
sprzedaną się po z n a c z n i e  z n i ż o n y c h  c e ­
n a c h  f a b r y c z n y c h
w  r y n k u  Nr. 79. na p ie rws ze i ó  p ię t r ze ,  w  do*- 

mu  P E p h r a i m ,  hand le rza  żelaza.

t r an  po do b n i e  bez o do r u  |ak olej się wypala* 
M ie ć  także b ę d ę  zavssze w  zapasie l a u  p y  
B e n k l e r o s k i  e.

M. K i e r  s It i ,  
b l acha rz ,  u] ca - z e ro k a  N r  18.

 —  ■■ ■■ ~T
Z lo lm k  K a r o l  W a l t e r ,  mieszkający p od  

N re rn .  19. ulicy W ro< l awsk ie j  poleca się ła­
s k a w y m  Prześw ietnei Publ icznośc i  w z g l ę d o m  
i  pochlebia  s o b ie ,  i i  lak z s t ro ny  gu s to w ny  ch

Kuru giełdy Berlińskiej.
Dnia 25- l- islopada 1841.

S to ­ IN a pr. i u ran*
pa

prC.
pap ię- j 
raiui. |

a-olowf-
zna- _

Obligi długu państwa . . . ‘4 1 mi? 103%
Pr. mig. obligacje 1830. . . 4 un 101%
Obligi prciuiów liaiultii morsk. — 80V 80%

101%Obi iści Kurmarcliii  . . . . 3' i wr-s
Berlińskie obligacje mirjskie 4 1 0% —
Elblagskle  dito . . . . . ■Ą —
Kdmiskie dito w T ................... 48
Zachodnio - Pr. listy7 zastaw ne i <«%
Listy znst. W .  X. Poznańskiego 4 103% 105
W schodn io  - Pr. listy zasł. . V. io z v  •
Pomorskie  dito . . . . . . 118 101%
K ur-  i JNowomarch. ititb . . Sfe. tot V 100%
Szląsk ie '  d i t o ........................... 3*5 T* *

A k c j e
K olei Berlińsko - Poczdamskiej 5 12-2% 121%

dito dilo akcje a prinris . --  ; 102%
Kolei m agdebursko .  Lipskiej U9V 108%

dito dilo akcje a prioris . 4 — 102%
Kolei Berlińsko- Anlioltskiej — 105 104

dito dilo akcje a prioris . 4 102 V —
Kolei- Dusseldorf -Jślberfcld. 5 90% 89%

dilo dito akcję  a prioris . 5 102% —
Kolei i in d re ń sk ie j ..................... 5 94 93 ,

dito dito ukoję a prioris  . 4 101

Zlofo al m a r c o ..................... ..... _ — — ,
Fry dry ehsdory . . . . . . -- 13% 13
lime monety złote po 5 tal. — “V
lli-coiilo . . . .  . . . -- 3 4 __

C e n y  t a r g o w e  
w  mieśc ie  

P o z n a n i u .

1841. r.
od

Tal. »gr. fett.
(lo

P szen icy  s z e ł e l  . . . . 2 17 6 2 , 2 0 . - :
£y la dt, . .  . , , 1 .10 1 i 121 6
J ę czm ien ia  dt. . . . . . 22 b
O w s a  d t . ............................... _ 16 6 - ! 1 9 ,  *
Tatarki dt. . . . . . _ ,2'i -- -  22 h
G r o c h u  dt . . . . . .  .  . __ 27 6
Z jeu ijak ó w  dt. .  . _ . . — ( 8
Siana c e t n a r ......................... 25 —t —- 26

S io m y  k o p a , .  . . . . . 7 2> -— 8 —
1 2 2 1 6  

13 ,10  -M asła g a r n i e c .........................
bpiry tusu b eczk a  . .  .  •

1
13 —


